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Artykuł umieszczony jest w kolekcji cyfrowej bazhum.muzhp.pl, 
gromadzącej zawartość polskich czasopism humanistycznych 
i społecznych, tworzonej przez Muzeum Historii Polski w Warszawie 
w ramach prac podejmowanych na rzecz zapewnienia otwartego, 
powszechnego i trwałego dostępu do polskiego dorobku naukowego 
i kulturalnego.

Artykuł został opracowany do udostępnienia w Internecie dzięki
wsparciu Ministerstwa Nauki i Szkolnictwa Wyższego w ramach
dofinansowania działalności upowszechniającej naukę.



834 Z A P ISK I

Szkice z historii socjologii polskiej,  p raca zbiorowa pod redakcją 
K azim ierza Z. S o w y ,  Insty tu t W ydawniczy Pax, W arszawa 1983, 
s. 428.

Związki socjologii polskiej z tradycją  narodow ą, aktyw ność myśli socjologicz­
nej wobec problem ów  nu rtu jących  naród — oto punk t w yjścia rozw ażań przed­
staw ianych w pracy napisanej przez uczniów i w spółpracow ników  prof. P aw ła 
R y b i c k i e g o  i zadedykow anej m u z okazji jubileuszu.

A utorzy stw ierdzają, że polska socjologia akadem icka — późno, ale za to silnie 
zinstytucjonalizow ana, k ie ru jąca  się ku problem atyce uniw ersalnej i w yraźnie ogra­
n iczająca swoje pole badań  — niewiele ma cech tzw. szkoły narodow ej. Kw estie 
szczególnie isto tne dla społeczeństwa polskiego — problem  narodu, tożsam ości 
ku ltu row ej oraz integralności i suw erenności politycznej — podejm ow ali natom iast 
n ie jednokrotnie przedstaw iciele innych dyscyplin; w  ten  sposób rodzim a m yśl 
socjologiczna tw orzyła się w  znacznej mierze poza form alnym i granicam i socjologii 
jako dyscypliny naukow ej. N ie-akadem ickość oraz pozainsty tucjonalny sposób po­
w staw ania tego bogatego przecież dorobku (od Józefa Supińskiego poczynając) 
odbiły się nader n iekorzystnie na jego współczesnej znajomości. Nasi socjologowie 
chętniej sięgają do wzorów socjologii światowej, z polskiej zaś biorą to, co w isto­
cie należy do nu rtu  światowego.

Celem om awianej p racy jest przynajm niej szkicowe przedstaw ienie sylw etek 
uczonych godnych, zdaniem  autorów , uwagi, a zarazem  najczęściej zapom nianych. 
Część pierwsza, poprzedzona tekstem  om awiającym  osiągnięcia naukow e P. Ry­
bickiego i k ró tk im  w prow adzeniem  w tem atyke całego zbioru, pośw ięcona została 
socjologom o o rien tacji pozytywistycznej (Józefowi Supińskiem u, Zygm untow i He- 
ryngowi, Leonowi W iniarskiem u, Erazm owi M ajew skiem u, Bronisław ow i W róblew ­
skiemu). W części drugiej prezentow ani są przeciwnicy podejścia pozytyw istyczne­
go (Feliks Koneczny, Jan  K arol Kochanowski-Kiorwin, Feliks M łynarski, W łady­
sław  G rabski, Józef C hałasiński — ten  osta tn i jest chyba jedynym  znanym  szerzej 
obecnie spośród bohaterów  tomu). Część trzecia om aw ia dorobek inicjatorów  róż­
nego rodzaju  badań szczegółowych (ks. A leksander W óycicki, Zofia D aszyńska-G o- 
lińska, S tanisław  Rychliński, .W ładysław Okiński, Zygm unt M ysłakowski, ks. F ra n ­
ciszek Mirek). Kończą pracę streszczenia angielskie, francuskie i włoskie.

Pom ijając już inne jej a tu ty , przyznać trzeba, że świeżość tem atu  przysparza 
pracy  wiele w artości. Jednocześnie jednak  w ypada się zastanowić, czy zapom nie­
nie n iektórych z om aw ianych postaci nie było stanem  natu ra lnym . W części p rzy­
padków  in teresu jący  dla współczesnego odbiorcy może być w  najw iększym  stopniu 
oryginalny sposób schodzenia na manowce. W szystko to znakom ite św iadectw a 
swojego czasu, rzadko kiedy jednak  część trw ałego dorobku m yśli polskiej.

T. K.

E kkehąrt P. G u t  h, Der Loyalitä tskonflik t  des deutschen Offiz ier­
korps in  der Revolution 1918—20, „Europäische H ochschulschriften”. 
Reihe III — „Geschichte und ih re H ilfsw issenschaften”, Peter Lang, 
F ra n k fu rt am  M ain—Bern—New Y ork 1983, s. 256.

W rozw ażaniach nad rew olucją 1918 roku w  Niemczech zw raca się zazwyczaj 
uw agę na postaw y i podziały ugrupow ań rew olucyjnych. Znacznie rzadziej analizu­
je  się koncepcje i w ew nętrzne granice, k tóre dzieliły obóz kontrrew olucji. Jedną 
z jego głównych części, oddziaływ ującą później stale na sy tuację polityczną w  R e­
publice W eim arskiej, był korpus oficerski. E kkehąrt P. G u t h, h isto ryk  i oficer 
Bundesw ehry, przedstaw ia reakcje i działania oficerów  w  najbardziej konflik to-


